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Projekt mój, przed niedawnym czasem podany, stał się po- 
wodem dość żywych rozpraw, — rozmaitych poglądów, popierających 
lub przeczących, — widocznóm jest przeto, że ma pewną ważność, 
skoro mógł wywołać to zajęcie, jakie do tćj pory spostrzegać się 
daje. Ponieważ początkowo nie przez wszystkich ziemian był czy- 
tanym, uważam za właściwe, nim projekt stanowczo opracowanym 
zostanie, przedstawić przebieg całój sprawy, którą nie może na- 
zwać się obojętną dla ogółu rolnictwa naszego. ° = + 

_ Otóż, w numerze 7 Korrespondenta w odpowiedzi na artykuł 
z Łowicza, podpisany literą M., rzuciłem myśl utworzenia Spółki 
exploatacyjno-rolnej,—w Nr. 14 tegoż pisma mys! moją obszernićj 
rozwinąłem, chociaż, jak się przekonywam, nie zupełnie jeszcze 
zrozumiang została, i w skutek tego korrespondent z powiatu Szczu- 
czyńskiego, p. K: w Nr. 16 Korrespondenta ocenia myśl moją w ten 
sposób, jakoby ona do csobistych korzyści prowadziła, naturalnie 
ze szkodą rolnictwa, i zalicza Stowarzyszenie exploatacyjno-rolne, 
jako Nr. 4 towarzystw exploatujących kieszeń rolnika; występuje on 
"z pewnym rodzajem żółci, sądząc, że projekt mój jest kontr-pro- 
jektem pana Makowieckiego,— następnie w numerze 17 sam pan 
Makowiecki rozbiera oba projekta, to jest swój o bankach powia- 
towych i mój współki exploatacyjno-rolnćj, w artykule swoim nie 
tylko że okazuje zupełną bezstronność, ale, że się tak wyrażę, 
przejęty jest duchem projektu i rozwiją go w ten sposób, jaki w 
samém powzięciu myśli zamierzyłem; jednakże swemu projektowi 
przyznaje znakomicie większą doniosłość i praktyczność. 

Nareszcie w Nr. 19 Korrespondenta z okolic nadwiślańskich, 
z dnia 26 kwietnia p. D. robi różne uwagi nad projektem moim i 
Wzywa ażebym odpowiedział na nie. | 

Na artykuł p. K. nie myślę odpowiadać, gdyż z konkluzyi į 
jego nabieram przekonania, że projektu mojego nie zrozumiał nale- 
życie, i spodziewam się, że Nr. 14 lepićj go objaśnił i wyprowadził | 
z błędnego mniemania. 
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mogła, podzielam jego zdanie, inaczéj bowiem niepodobna byłoby wyna= * 
leźć ludzi, ktörzyby kapitały swoje kłaść chcieli w przedsiębierstwo, © 
nie zapowiadające z góry odpowiednich korzyści, —i dla tego pro- 
ponując spółkę exploatacyjno-rolną, wyszedłem z tój zasady, że nie 
kilku lub kilkunastu kapitalistów założyć mają tego rodzaju stowa- 
rzyszenie, ale ogół ziemian przyłożyć się powinien do wytworzenia 
téj silnej dźwigni; nie proponowałem również akcyj z kuponami, pe- 
wien oznaczony procent przynoszącemi, lecz wprost dającemi dywi- 
dendę, jaka się okaże. Stowarzyszenie takie będzie miało zadanie 
nie tylko czerpania zysków przez exploatacyę, lecz głównie pod- 
niesienie rolnictwa przez oswobodzenie rolników od nadmiernych 
obszarów, których obrobić nie są w stanie, z powodu braku ka- 
pitałów, przez co podnieść będą mogli produkcyę na pozostałych 
częściach, —oswobodzonemi zostaną od wszelkiego rodzaju wierzy- 
cieli, przed któremi zasłonić się jest im niepodobieństwem, a lichwa 
musi być koniecznie wynikiem tego stanu interesów. 3 


Jednóm słowem spółka ma na celu: < ; 
a. przejęcie i spłacenie wierzytelności w zamian za kupioną - 
część gruntów; 
b. podniesienie gospodarstwa na téj przestrzeni, przez urzas 
dzenie, odprzedaż, lub wydzierżawienie. 
Tym więc sposobem podwójny cel pozyskanym zostanie: już to. 
że gospodarstwa dawniejsze, oswobodzone z wielkićj części cięża- ` 
rów, i od grożącćj ruiną subhastacyi, będą mogły w pomyślniej- 


x 


„szych warunkach się rozwijać, rozporządzając większemi stosunkowo 


siłami na mniejszych przestrzenizch; i na nowo urządzonych, od- 
przedanych lub wydzierżawionych gruntach podnosząc gospodarstwo 
w Fed odpowiedni potrzebom i zasadom wyrozumowanego rol- 
niet wa. 

Skąd i z jaką łatwością mógłby być utworzonym de téj spół- 
ki kapitał, wyraźnie powiedziałem w Nr. 14 Korrespondenta, uwa- 
żam więc jako zbyteczne raz jeszcze tu powtarzać. 

Nabyte wszystkie grunta przez spółkę exploatacyjno-rolną, 
będą exploatowanemi, czy to przez odprzedaż na drobne części 
5—10 i 15 włók lub też przez wydzierżawienie. Przy sprzedaży 
spółka uwzględni jakie koszta poniosła przez zapłacenie szacunku, 
przy podziale na drobne części it. d, nadto doliczy procent od 
wyłożonego kapitału, oraz pewną prowizyę dla współki, to wszy- 
stko zebrane utworzy ogólny szacunek, za jaki częściowo lub w ca- 
łości majątek, odprzedanym być może. Wydzierżawianie nastąpić 
może jedynie tylko za kaucyą, z warunkiem urządzenia i prowa- 


Przystępuję przeto od razu do bardzićj szczegółowego obja- | dzenia zasad wyrozumowanego gospodarstwa z wyraźnie wskazanym 


śnienia mojego projektu, który jednocześnie posłuży, jako odpo- 
wiedź na UWagi zamieszczone w korrespondencyi pana D. 

W ykazując trudność położenia, w jakiém znajduje się część 
gospodarstw Naszych, bynajmnićj nie miałem zamiaru korzystać 
z nieszczęsnego Stanu, jak się to zwykle w Świecie zdarza, że 
nieszczęście jednych staje się źródłem fortuny drugich; głównym 
celem moim było obmyślenie środków, wynelezienie lekarstwa, któ- 
reby mogło wyratowaé chorego od nieochybnéj Śmierci, nie miałem 
nigdy zamiaru przepisywać takowego w celu zbogacenia « ptekarza; 
spółka przeto exploatacyjno-rolna, którćj zadaniem byłoby przyspa- 
rzać zyski dla stowarzyszonych, nie była moją myślą, ale powodo- 
wałem się zamiarami podniesienia ogólnego stanu rolnictwa krajowego; 
wyratowania go od grożącego upadku i nie tak jak twierdzi p. Mako- 
wiecki: „Spółka przedewszystkićm powinna być interesem: dla akcyona- 
ryuszów przez dywidendg.* W każdćj innćj spółce, którabyjzawiązać się 


planem i poro! podniesienia rolnictwa; tym sposobe.a coraz sil- 
nićj podnosić się będzie kultura, hodowla inwentarzy i t. d. Cena 
ustanowić sig mającćj dzierżawy nie powinna przenosić 6%, wylo- 
żonego przez spółkę kapitału. E 4 
Celem zapewnienia ciągłej i prędkićj sprzedaży lub wydzier- 
żawienia nabytych gruntów, Spółka w ka2déj gubernii królestwa 
ustanawia ajentów jeneralnych zdolnych, czynnych i energicznych, 
którzy głównie zajmować się mają dostarczeniem kupujących 
dzierżawców odpowiedzialnych, w celu oddawania im zakupiony 
przez spółkę gruntów, za stosowném za to wynagrodzemiem, tak iżby. 
nabyte grunta wkrótce zaraz po nabyciu przeszly z rąk spółki. 
w ręce nowonabywców lub dzierżawców. Ajenci gł waj 0 $ 
utrzymywać swoich subajentów po caléj gubernii, którzy Sig pa 
szą tylko z głównym ajentem, ten zaś bezpośrednio ze spółką Ko- 
responduje. č i Klos 
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lub przynajłanićj gliniasto.piasczystg powierzchnią niż pias-* 
czystż; j s taż! ba lepsza kultura, gdy ją tam. zastaje, lepiéj-jé): 
spr od słabszój, Ale nawet i tóm się. korzystnie wyróżnia*od 
innych pódobnyc roślin, że i na niedoprawionćj „i ubogiéj w prö-' 
chnicę roli potrafi sig uczepić, i byle spiesznie zagłębiającym się 
k enićm, w, spódzie warunki: bytu znalazła; Zakorzenié się i/roz- 


IGE y : 
"asTMbiąc esparceta ziemię pulchną, najlepiéj sig 'udaje po oko- 
powinach na głębokićj uprawie wyprodukowanych, mianowicie gdy ' 
z brką podwójnym pługiem! wykonaną” połączona zostało wyrzńcanie 
ziómi rydle że spodu na wierzch. Ziemia ta jałowa, jakkólwiek ) 
nie przetrawiona jeszcze, nie tylko jéj nie szkodzi, ale owszem: zda% 
je:sig byé dla niej nij Pasei warg co rare ‚dowöd, Ze esparceta 
wcżłe” z powierzehńi Onie ezetpie; lecz od razu iw głąb sigga:spie- 
sznie po pokarm, podczas gdy z drugiéj strony ziemia taka, do 
chwastów * nie skłonna’ i przez poprzednie warzywo 'z ‘nich /0czy- 
szezona, nie stawia przeszkód ' początkowemu zaraz krzewieniu: sig 
tej rośliny. | © i i ra ordog i 

O W zeszłorocznój rozprawie naszéj „o lucernie,“ opisaliśmy już 
szózegółowo: sposób orania połączonego z wykopywaniem ziemi, nad-' 
mieńiając przy téh, że esparceta . nie wymaga bezwarunkowo tak - 
szczegółowój i staranńój uprawy, "i byle tylko nie miała zbyt spoi- 
stego calca, zadawalnia się: takiém samém przysposobiżniem, jakie 
zazwyczaj dajemy: roli pod siew koniczyny. 

Siew «stanowi jeden z najważniejszych momentów w całój u- 
prawie esparcety. Roślina ta, pochodząc z kraju cieplejszego, jak- 
kolwiek najzupełnićj u nas sig zaaklimatyzowala, jest wszakże w po- 
czątku rozwoju swego ną zimno nie wytrzymałą, dla czego dopiero 
wtenczas jój ziarno ziemi powierzać się wińno, gdy już ustaje oba- 
wa 0 wiosenne przymrozki; z drugiéj strony siana wraz z łubinem, 


od którego się ziarno nie łatwo da odłączyć, nie może z powietrza | 


zaczerpnąć dosyć wilgoci, aby przesiąkły nią łubin popękał, a tak, 
wypusciwszy ziarno kiełek, w braku soków żywotnych obumiera, a 
powstająca zbyt: późno ztąd roślinka mie zaweźmie się o tyle przed | 
zimą, aby późniejsze mrozy "wytrzymać była w stanie. Najwłaści- 
wszym czasem do siewu zdaje się być szatćm wedle okoliczności i 
klimatu: koniec kwietnia ‘lub początek maja. 


in Nadto jest trudno bardzo o dobre i zdrowe nasienie, czego 
przyczynę później pray sprzęcie esparcety objaśnimy; tak, jak: je 
w handlu powszechnie znachodzimy, jest przynajmmój połowa strącze 
ków czczych czyli próźnych, 4 prócz tego jeszcze w niejednym jest. 
ziarno zepsute, w przecięciu zatém nie można przyjąć w całój mas- 
sie więcój, jak trzecią część zdrowego, do kiełkowania zdatnego 
nasienia. e ) 

Ponieważ ziarno esparcety jest 2 do 3 razy większe od ziarna 
lucerny, a wymaga równie, jak ta, gęstego zasiewu, potrzeba tako- 
wego 2 do 3 szefli berl. na morgę magdeb., czyli najmniéj 4 hekto- 
litry na hektar. stę! i 

Aby być pewnym rezultatu i nie zrobić sobie zbyt dotkliwego 
zawodu, trzeba wziąć. z całój.massy pewną ilość nasienia, wyłączyć 
z niéj strączki próżne i obliczyć odsatki w stosunku do pełnych 
strączków, następnie zaś. wydobyć z tychże ziarnka, odróżnić w 
podobny sposób* naocznie zepsute od pozornie /przynajmnićj zdro- 
wych, a te ostatnie dopiero, policzywszy dobrze, wsadzić najprzód 
w doniczkę ziemią 'napełnioną i zaczekać “az: powschodzą, co da 
nam” wyobrażenie o zdrowiu i zarazem sile wegetacyjnój całego na- 
Sienia i umożebni ostatecznie obliczenie  potrzebnój "ilości zasiewu. 
Aby ułatwić rozkład strączka czyli łupiny, dobrze jest szwilżyć: ca 
Y zasiew przed siewem, w jakim to stani: nie tylko równićj ziar- 
no pada na rolę, alasteż łatwićj sig jéj czepia i lepiéj z nią zmie- 
szą; nadto wiano Się, o ile rola czyli uprawa nie wymaga tego ko* 
wiecznie, nie włóczyć "jój eżyli nie razować wcałe poprzednio, lecz 

Prost nasienie rożrzucić i potém. dobrze dwa: do trzech razy za- 
Wiec, aby się ziarno dobrze ziemią nakryło. *). Ca 


sisas! 
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J-Dla lepszego zagrzebania ziarna i zapewnienia mu kiełkowania 
zalecają "natnoćzyć: bdparcółę -przeż:"-24' godsin sw: wodzie, :'x.następinie 
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j Można ją, jakeśmy: co tylko. wspomnieli, zasiać na oziminę, 

jako to na żyto, z wiosny, ale że w takim razie nie łatwo ją za- 

grzebać w ziemię, czegu koniecznie wymaga, a że daléj, stojąc dru- * 
go pod osłoną oziminy, nimby ta dojrzała, za mało miałaby czasu 
do należytego  zakrzewienia a przez to zakorzenienia się, gdyby” 
szczególne nie sprzyjały okoliczności, lepićj jest zasiewać ją wraz” 
z jarzyną. Zazwyczaj siewają ją wraz z owsem albo też z latowym 
rzepiem, ale możeby. jeszcze lepićj było uczynić to z tatarką, gdyż * 
jedno, czy drugie zboże nie sieje się w celu zebrania ziarna, lecz: 
tylko na paszę i to tylko w téj gęstości, aby młodćj esparcety nie 

tłumiło za nadto, a tatarka z tych wszystkich płodów najlepszą 
i najżyzniejszą, zdaniem naszem, wydaje paszę, mianowicie też dla 

krów dojnych, zastępuje zatém najwłaściwićj już w pierwszym roku’ 
niedobór paszy esparcety. (d. n.) 


Konkurs o nagrodę. 


Zmajomość szkodliwych zwierząt, a mianowicie owadów, jest 


| rolnikówi  mieżbędnie potrzebna. Zmuszony. ciągle prawie walczyć: 


z niemi, bronić się od ich napaści, potrzebuje on w $wie26j zawsze 
mieć pamięci to wszystko, co nauka i doświadczenie pod względem 
rozpoznania ich natury i środków: zaradczych: wskazują. Wiadomości 
te w dziełach obszernych lub w obcych językach ściśle naukowo 
traktowane, lub po pismach peryodycznych, broszurkach szczególo- 
wych rozrzucone, nie łatwo są dla ogółu gospodarzy przystępne. 
Zawarte w nich opisy, bez podania środków zaradczych, często bez 
wyobrażeń przedstawiających naocznie i dokładnie kształty i prze- 
miany szkodników, mniejszą 'przynószą korzyść; albowiem wśród 
mnogiéj ich liczby rozpoznanie właściwe z ogólnego teoretycznego 
tylko określenia—dla mniéj z naukami przyrodniczemi obeznanych— 
po wigkszéj części bywa niemożebne. Zebranie przeto w jednę ca- 
łość „opisu wszystkich szkodników nawiedzających nasze pola, łąki, 
sady i ogrody, we wszystkich peryodach życia roślin, od ich zasie- 
wii aż.dó sprzętu spostrzeganych; opisańie ich krótkie, treściwe; 
charakterystyczne, w sposób do każdego pojęcia przystępny a obja* 
śniony jak największą ilością rycin jak najwiernié) naturę przeds 
stawiających, ‚uszykowane tak, żeby z zupełną łatwością w każdój 
chwili. w miejscu właściwóm znaleźć je można; słowem utworzenie 
dziełka o szkodnikach i sposobach: przeciw ‘nim zaradczych, które 

było podręczńćm i do użytku ogółu gospodarzy zastósowańnóm, “jet 

potrzebą, która każdemu gospodarzowi uczuwać gie deja" ova) 
f Pragnjc niedostatkowi w"téj mierze 'zaradzié-iuzyskawszy na 
ten cel stosowny od wysokiego c, k. ministerstwa rolnictwa zasiłek 
pieniężny, komitet c. k. towarzystwa gospodarczo-rolniczego 'kra- 
korskied — zgodnie z wnioskami komisyi, ‘W celu' zbadania szko 
dników i środków zaradczych zawiązanćj — ogłasza niniejszóm kon- 
kurs na napisanie w języku polskim dzieła „0 krajowych „zwie zęba, 


proidszać Euren z sypką ziemią. Tym sposobem sucha ziemia, ucze- 
„piwsży się źwilżonego ziarna, otacza je powłoką: chrónigcą od wyschnig" 
cia iVzatrzymujgeg. wilgoć, | którćj „przez. namoczenie nabrało. >> 
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a mianowicie 0 owadack szkodlawych, i zaradożych preeciw nim środ- 
kach“ przeznacza. 
z ludzi fachowyć 


Ubiegający sie 0 
ESO ge się systematycznych, naukowych układów — czy 


złożoną za najlepszą uznaną zostanie. 
tę nagrodę winni dopełnić następujących 


to pod względem roślin czy zwierząt— ale biorąc raczéj za podsta- | 


iały i grupy gospodarskie roślin uprawianych na polach, łą- 
wi N geodach i sadach, a przechodzgc szezegölowo, opisaé Ped 
każdój właściwe jój szkodniki z dołączeniem rycin dających wiernie 


i żywo ich wyobrażenie, & gdzie tego dokładne objaśnienie przed- | 


: wymaga, z dołączeniem „również przedstawienia obrazowego 
moii Man uszkodzenie rośliny zrządzone zostaje. Przy każdym 
winny być podane wszelkie środki zaradcze próbowane, wyróżniając 
przedewszystkićm skuteczne. > ( 

Opisy charakterystyczne powinny być ile możności treściwe, 
a zarazem przystępnie skreślone, aby ile można całe dziełko nie 
przeniosło 8—10 arkuszy druku; wraz z krótkióm zagajeniem, które 
w ogólnych uwagach o szkodliwości zwierząt i owadów, przyczy- 
nach ich rozmnażania sig 1 środkach tępienia, obejmować winno i 
wzmiankę o tych zwierzętach, ptakach i owadach, które za poży- 
teczne «znane zostały i raczéj na ochronę ze strony gospodarza za- 
sluguja, mniéj z nich znane w rycinie przedstawić należy. 

Gdyby ze względu na obszerność dziełka lub na krótkość 
czasu opracowanie owadów lasom szkodliwych — przynajmnićj naj- 
szkodliwszych gatunków —nie dało się wykonać, to dział ten pomi- 
niętym być może, co wszakże na ocenę pracy konkursowéj przewa- 
¿nego wpływu nie wywrze. > 

Terminologia ma być ile możności utarta i łatwa, a prócz 
nazw naukowych obejmować także nazwy ludowe z dodaniem ró- 
wnież nazw łacińskich i niemieckich. 

Prace opatrzone godłem wraz z opieczętowaną kopertą, mie- 
SZCZACA wewnątrz nazwisko i mieszkanie autora, a zewnątrz to sa- 
mo godło co na rozprawie, mają być nadesłane pod adresem ko! 
mitetu c. k. towarzystwa gospodarczo - rolniczego krakowskiego naj- 

dźniej do dnia 1 listopada 1871 r. — Uznana za najlepszą przez 
sędziów, których komitet ze znawców powoła, otrzyma nagrodę 
600 zła. i zostanie własnością towarzystwa rolniczego krakowskie- 
go, które jój wydanie zarządzi. ; 

Z komitetu e. k. towarzystwą 

Kraków dnia 1 kwietnia 187I roku. 


H. Wodzicki prezes. — J. M. Jawornicki sekretar. 


gosp.-Tolniezego. 


TARG NA ZBOŻE WROCŁAWSKI. 


Wrocław dnia 25 maja 1871 roku. 

Maj nareszcie uśmiechnął się do nas, niebo się wypogodziło 
i wiatr ciepły zawial— może też wiosna teraz pa dobre zawital 
A czas już wielki, bo roślinność łąk i siewów bardzo zacofana, a 
na nizéj położonych gruntach siew jarzyny i sadzenie kartofli nader 
opóźnione. Parę dni jednak pięknego ciepła wszystko zapewne ła- 
two powetuje i rośliny tém bujnićj wyrastać będą. Zresztą wiado- 
mości, krajowe i zagraniczne, o stanie zimowych siewów, wyjąwszy 
Belgii, bynajmnié] niepomyślnie nie brzmią; obawa jednak e to upor- 
czywie zimne powietrze mogłoby w końcu złe wywrzeć skutki, sprawiła 
chwilowo na targach zbożowych znaczne ożywienie i ceny raptem 
podnosić się zaczęły. Od wczoraj zaś pod wpływem pięknego po- 
wietrza, ożywienie to naraz ustało i ceny na dawne stanowisko 
wróciły. Znacznego cen zniżenia jednak obawiać się producent nie 
trzebuje, bo tymczasem i Francya się uspokoi, dokąd wywóz 

zboża bardzo wielki będzie, co nowe w handlu sprawi ożywienie. 
Na ostatnim targu naszym kupcy bardzo wstrzemięźliwi byli 
i tylko piękniejsze ziarno dosyć dobry, na miejscowe potrzeby, 

znalazło pokup. Notowanie też odpowiadało usposobieniu temu. 
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ąc nagrodę 600 zła: za pracę, która przez komisję 


o 


„ _ Czerwona 


11 do 18% tal. 


Rzep bez dowozu, dość jednak poszukiwany, nowy kontrak- 


tują po 7% tal. za 150 f. cłowych. 7 
‘© -Okowita, spokojnie, za 100 litrów (litr równy 1 kwarcie pols.) 
100°, Tral. loco 157/19. Na maj-czerwiec 16 tal., na lipiec-sierpień 
16%, tal. s gi 
Na termina notowanie żyła słabsze, na maj-czerwiec 48%/, tal., 
na czerwiec-lipiec 49 tal., na lipiec-sierpień 50 tal., na sierpień- 
wrzesień 51 tal. 
Widoki na weine zawsze bardzo dobre, ceny do 10%, wyższe 
od przeszłorocznych; dawniejsze zapasy nasze. już całkiem rozprze- 
dane. Dobre wypranie jest warunkiem cen wyższych. Wełna 


BIBA 4 (stal. “age. do tal. 
Pszenicę płacono za 100 kilogr. (200 £) Pr 6 if és 0% 01621 i 
o ” W 809014 DYD: ta 6.12 — 7. 12 
Ar ich » „ ty » 4 124 — 5 — 
dala ve ” ” $ 4 Ti— 4 26. 
da $ % wie sides 4 26 — Bb 2 
= ” ” ” eds komo 10 

yka s NE da, 9 ” mi vig 4 — — 4 9 

Koniczyna (staléj) za 100 funt. biała 18 do 


polska.. 


poszukiwana jako mnićj tłusta, a przytém -na dzisiejsze potrzeby 


dostatecznie cienka. Targ nasz tegoroczny na wełnę (od 7 czerwca) 


bardzo ożywiony będzie, a nawet jeszcze i po targu znaczne jnte-) 


resa robić się będą, z powodu złóm powietrzem opóźnionego pra- 
nia, na co kupcy już dzisiaj są przygotowani. 
Dom pośrednictwa rolniczo -przemysłowo-handlowy, 
Sadowski i Sokolnicki. 


| TARGI WARSZAWSKIE Z DNIA 30 MAJA. 
mm nn 


Korzec 
E Mr ne 
rub. sr. i kop. 
Pszenica od 242 funtów czetwert rs. 13 k. 44| 7; 65 | 8] 40° 
z od 232 ” » rs. Tk 20 41 30 | 4) 50 
Jęczmień 2 i 4-rzgdowy nowy „ rs. 5k.60| 3] 30 | 3| 50 
Owies e II My rs. 4 k. 32] 9) 55 | al 70 
Gryka - - Kar Renz Lor oe 
Rzepik letni Anido. Ber E E IA |_| 
Rzepik zimowy . . «> rs. —k. —_| || 
Groch polny . - . Role at Ml 
„ ‚cukrowy. . s atcha thd (on m1 
Kasza jaglana 1 lol — 
jęczmienna «', O wa Malo PBID 
GrYĆSANAvĘKADA of ¿seco Veran ae >] ACTA 
gryczana drobna PEN PR ie mn 
Mąka parowa pszenna mw; é pud El E __ 
5 ” 7 . . . . . y > == — — 
x ” L . . . b . ” SN "Tri jom == 
A 4 IE somo wegen Ab e IK POW kat A 
je żytnia pytlowa Nr. 1li2 . . „ |--| — |_| _ 
Me „. Tazéwka A A Gas ll 1 ea 
A en. ee] 21:28, Al 
a zwyczajna . . . . Ti l BR) PoE Pra rs 
+ Masło Świeże . è dl Wo) pu ES ha 
er Masło solone . . . e an kszo Ma ¡o 
Śledzie szkockie. + + +. « « . . beczka |-| — |-| — 
„ angielskie . « « 1 «1 oa idsi gg ee 
Siano a ak Knie ¿audi ale PS 
E a o. m en 
Drzewo opałowe twarde . . Bążeń kub. |--| — |--| — 
11 ” migkkie \ . . yp » — m eh æ 
Dowosy osią, koleją i Wisłą; 
Pszenicy korcy 500.—Żyta 1000.—Jeczmienia 600.—Owsa 1200. 
1871. 4. 


